
Hańba bez szans zwycięstwa - ta tytuł artykułu na stronie 3
Przed świętem 
klasy robotniczej

Czyny społeczne 
i produkcyjne

załogi „Stomila"
Z okazji zbliżającego się 

Święta 1-Maja, wyborów do 
Sejmu i rad narodowych — 
załoga Zakładów Przemysłu 
Gumowego „Stomil” w Pozna 
niu zobowiązała się wykonać 
dodatkową produkcję, warto­
ści 4.520.000 zł. Program czy­
nów społecznych przewiduje 
równocześnie prace wewnątrz 
i poza zakładem w liczbie po­
nad 22.000 godzin.

O tytuł Brygady Pracy So­
cjalistycznej XX-lecia PRL 
walczyć będzie dalszych 15 
zespołów „Stomila”. Czynny 
udział w pracach społecznych 
weźmie organizacja zakłado­
wa ZMS, przygotowująca no­
wy program dokształcania o- 
gólnego i zawodowego. Zało­
ga „Stomila”, jako jedna z 
pierwszych w Wielkopolsce — 
zwraca się do wszystkich za­
kładów przemysłu chemiczne­
go o podjęcie czynów produk­
cyjnych przed świętem klasy 
robotniczej, (wa)

Radziecka delegacja 
partyjno-rządowa jodzie 

do Budapesztu
W czwartek z Moskwy do 

Budapesztu udała się z wizy 
tą przyjaźni radziecka dele­
gacja partyjno-rządowa z 
członkiem prezydium KO 
KPZR, przewodniczącym Pre 
zydium Rady Najwyższej 
ZSRR A. Mikojanem na cze­
le.

Delegacja, na zaproszenie 
KC Węgierskiej Socjalistycz­
nej Partii Robotniczej i Rady 
Ministrów WRL weźmie u- 
dział w uroczystościach zwJą 
zanych z 20 rocznicą wyzwo­
lenia Węgier.

Powietrzni piraci atakują 
gęsto zaludnione okręgi DRW

14 samolotów stracili agresorzy

31 marca br. ponad 100 amerykańskich i południowo- 
wietnamskich samolotów7 dokonało masowego nalotu na trzy 
prowincje Demokratycznej Republiki Wietnamu.

, Bombardowanie rozpoczęło 
się w prowincji Ha Tinh. Po­
wietrzni piraci atakowali sto­
lice prowincji i przedmieścia, 
jak również okręg Hyong-Khe. 
Następnie ataki przeniesione 
zostały na Dong-Hoi, okręgi 
Bo-Chat i Quang-Chat w pro­
wincji Wuang-Binh oraz o- 
kręgi Ngy-Loc i Yen-Thanh 
w prowincji Nghe-An, położo­
ne wzdłuż 19 równoleżnika.

Pirackie samoloty bombar­
dowały i ostrzeliwały gęsto 
zaludnione obszary wzdłuż 
rzek, szos i. dróg kolejowych. 
Jak podali przedstawiciele do­
wództwa Wietnamskiej Armii 
Ludowej, oddziały artyleryj­
skie obrony przeciwlotniczej 
DRW zestrzeliły w środę 14 
nieprzyjacielskich samolotów.

Wieczorem tego samego dnia 
lotnictwo amerykańskie doko­
nało nowego nalotu na ośro­
dek administracyjny prowincji 
Wuang-Binh. miasto Dong- 
Hoi. Jak widać, Amerykanie 
przeszli obecnie do nocnych 
nalotów na terytorium DRW.

PAP

Odezwa 
pierwszomajowa

ŚFZZ
ŚFZZ wezwała masy pracu­

jące całego świata do uczcze­
nia 1 Maja potężną manifesta­
cją międzynarodowe] jedności 
i soliadrności.

W maju 1965 r. — stwierdza 
odezwa — narody całego świa­
ta obchodzić będą 20 rocznicę 
wielkiego zwycięstwa ludzko­
ści nad faszyzmem i militaryz- 
mem niemieckim. Ale impe­
rializm międzynarodowy na­
dal stwarza poważne niebez­
pieczeństwo dla pokoju świa­
towego. Imperializm amery­
kański rozszerza wojnę agre­
sywną w Wietnamie używając 
gazów i napalmu, stosując 
najbardziej barbarzyńskie me­
tody.

Nasza siła w jedności — 
głosi apel — nie wolno zapo­
minać nauk płynących z dru­
giej wojny światowej. Rozbi­
cie klasy robotniczej ułatwiło 
dojście do władzy faszyzmu, 
który rozpętał wojnę. Dziś 
bardziej niż kiedykolwiek 
zjednoczymy sie w walce o po­
kój, demokrację i postęp spo­
łeczny. (PAP)

Upaństwowienie 
szkół w Birmie

Radio Rangunu donosi, że 
rząd Birmy ogłosił 1 kwietnia 
upaństwowienie 129 szkół w 
Rangunie. Jest to pierwszy 
krok w kierunku przejęcia 
szkolnictwa przez państwo 
cienie szkół — wskazuje po­
stanowienie — podyktowane 
iest koniecznością zmiany 
systemu oświaty, która powin- 

służyć zadaniom wychowa­
na młodego pokolenia w du­
chu programu birmańskiej 
3rogi do socjalizmu.- LPAPi
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Pierwszoplanowe znaczenie 
dobrosąsiedzkiej pomocy

II sesja Polsko - Radzieckiej Komisji 

Współpracy Gospodarczej

W dniu 31 marca hr. w salach Urzędu Rady Ministrów 
na Krakowskim Przedmieściu rozpoczęła obrady II sesja 
Międzynarodowej Polsko-Radzieckiej Komisji Współpracy 
Gospodarczej i Naukowo-Technicznej. Obradom przewodni­
czy wiceprezes Rady Ministrów Piotr Jaroszewicz. Na czele 
delegacji radzieckiej stoi zastępca przewodniczącego Rady 
Ministrów ZSRR Michaił Lesicczko.
Otwierając obrady Piotr Ja­

roszewicz w serdecznych sło­
wach przywitał w imieniu rzą 
du radziecką delegację gos­
podarczą. Nawiązując do 20 
rocznicy układu o przyjaźni, 
współpracy i pomocy wzajem­
nej przytoczył szereg przykła­
dów wskazujących na poważ- 
ną pomoc gospodarczą i nau­
kowo-techniczną, jaką Polska 
otrzymała w ciągu ubiegłego 
20-lecia w postaci dostaw su­
rowców, maszyn i komplet­
nych obiektów. Stwierdził on 
dalej, że dostawy surowców 
ze Związku Radzieckiego do 
Polski i innych krajów demo­
kracji ludowej są obecnie głó­
wną formą pomocy gospodar­
czej okazywanej przez ZSRR. 
Dalsze zaspokojenia potrzeb 
surowcowych Polski przez 
Związek Radziecki posiada dla

naszego kraju pierwszoplano­
we znaczenie.

Wraz z rozwojem gospodarczym 
naszego kraju wzrastał eksport 
do Związku Radzieckiego pol­
skich maszyn i urządzeń, a w o- 
statnich latach również komplet­
nych urządzeń przemysłowych, 
co sprzyja w pewnym stopniu 
rozwojowi gospodarczemu ZSRR. 
Zwiększenie dostaw maszyn i 
urządzeń do ZSRR będzie odpo­
wiadało osiągniętemu w Polsce 
potencjałowi produkcyjnemu.

Michaił Lesieczko w swoim 
wystąpieniu podkreślił wszech 
stronny rozwój stosunków’ go­
spodarczych między Polską i 
ZSRR. Obejmują one, obok 
wymiany towarowej, współ­
prace naukowo-techniczną, 
koordynację planów gospo­
darczych i inne dziedziny. 
Obydwa kraje aktywnie współ 
pracują w ramach RWPG, 
która jest podstawowym or­
ganem braterskiej współpra­
cy krajów socjalistycznych.

Nawiązując do przeprowadzo­
nych konsultacji planów gospo­
darczych na lata 1966—1970 — wi­
cepremier Lesieczko stwierdził, 
że została w tym zakresie prze­
prowadzona duża praca i jej re­
zultaty posłużą za podstawę dla 
podpisania wieloletniej umowy 
handlowej.

Następnie przystąpiono do 
omawiania poszczególnych 
punktów porządku dziennego.

Przedmiotem obrad będzie sze­
reg zagadnień związanych z or­
ganizacją kooperacji i specjaliza­
cji produkcji zwłaszcza w za­
kresie przemysłu maszynowego, 
chemicznego i hutnictwa. Poza 
tym na porządku dziennym znaj­
duje się informacja Ministerstwa 
Handlu Zagranicznego o stanie 
przygotowań do zawarcia wielo­
letniej umowy handlowej na la­
ta 1966—1970, sprawozdanie pod­
komisji współpracy naukowo- 
technicznej za lata 1962—1964 oraz 
niektóre sprawy organizacyjne.

Zwycięskie zespoły eliminacji 
teatrów poezji rosyjskiej i radzieckiej

W Teatrze im. Al. Fredry w Gnieźnie odbyły się ostatnio 
wojewódzkie eliminacje teatrów poezji z repertuarem 
rosyjskim i radzieckim. Uczestniczyły w eliminacjach zespo­
ły z Chodzieży, Gniezna, Krzycka Wielkiego, Piły, Pleszewa 
i Słupcy.

Jury festiwalu pierwszą na­
grodę przyznało Teatrowi Po­
ezji przy Oddziale Powiato­
wym ZNP w Pleszewie, a 
dwie drugie — szkolnym te-

Na całym świecie trwają obecnie demonstracje przeciw dziani­
nowi amerykańskiej w Wietnamie. Na zdjęciu: wiec na Uni^er- 
Wfecie Przyjaźni Narodów im. Patricea Lumunby w Moskwie, syiecie r n CAF _ phototax

Wybory już blisko

Rozpoczynają się okręgowe 
konferencje przedwyborcze PZPR

2 bm. rozpoczynają się konferencje partyjne w okręgach
wyborczych, które wyłonią kandydatów na
Sejmu z ramienia 
gaci wybrani na 
partyjnych bądź

PZPR. Uczestniczyć w nich 
zebraniach podstawowych 
konferencj ach zakładowych.

Przewdduje się, że konferen 
c.:e zwoływane dla wysunię­
cia kandydatów PZPR na po­
słów odbędą się we wszyst­
kich 80 okręgach wyborczych 
w pierwszej połowie bm.

Pierwsza w kraju obradować 
będzie w piątek konferencja 
partyjna okręgu wyborczego 
Warszawa — Praga. W so­
botę i niedzielę zbiorą się 
także konferencje partyjne 
okręgów wyborczych w kilku 
województwach.

Warto przypomnieć, że kan­
dydatów na radnych z ramie­
nia PZPR wysuną partyjne 
konferencje ocwhtowe. miej­
skie i dzielnicowe, w przypad

Rezolucja KCFPK 
o sytuacji w Wietnamie

Obradujące w gmachu merostwa paryskiego przed­
mieścia robotniczego Saint Denis Plenum Komitetu Cen­
tralnego Francuskiej Partii Komunistycznej wysłuchało 
i przedyskutowało referat członka Komitetu Centralnego 
G. Plissonniera o wnioskach wypływających w ostatnich 
wyborach samorządowych i walce partii o utworzenie 
zjednoczonego frontu sił demokratycznych.

W uchwalonej przez ple­
num rezolucji na temat sytu­
acji w Wietnamie i południo­
wo-wschodniej Azji stwier­
dza się, iż poczynania impe­
rialistów amerykańskich sta­
nowią ogromne niebezpieczeń 
stwo dla narodów świata i 
grożą wciągnięciem ludzkość’ 
w konflikt nuklearny.

Francuska Partia Komuni­
styczna — głosi rezolucja — 
potwierdza swą całkowitą so­
lidarność z ludem Wietnamu, 
który walczy o wolność i nie 
zawisłość. FPK wzywa wszyst 
kich ludzi pracy, wszyst­
kich demokratów, wszyst­
kich patriotów do rozwinię­
cia walki, aby położyć kres 
amerykańskiej wowe inter­
wencyjnej w płd. Wietnamie.

Komitet Centralny FPK 
aoeluje do francuskich ludzi 
pracv i demokratów, aby 
wzięli udział w utworzeniu 
„Instytutu im. Maurice Tho- 
reza”. który ma przyczynić 
sie do zaznajomienia szero­
kich mas społeczeństwa z teo 
retyczna i praktyczną spuśc:- 
zną po M. Thorezie i po kla­
sykach marksizmu-leninizmu.

PAP

atrom poezji: przy Liceum w 
Słupcy oraz przy Powiatowym 
Domu Kultury w Gnieźnie. Na 
grodę indywidualna otrzymał 
Z. Mądrecki, reżyser Teatru 
Poezji z Pleszewa za opraco­
wanie dramaturgiczne mon- 
-<żu.

Na ogólnopolskim Konkur­
sie Recytatorskim, który od­
był sie w Szczecinie wyróż­
niono z naszego województwa 
Mirosławę Bińkowską (Ostrów) 
i Wojciecha Pisarka (Kalisz).

Podobne eliminacje teatrów 
poezji odbyły się w Poznaniu. 
Stanęło do nich 10 zespołów. 
Tutaj I nagrodę przyznano 
Studenckiemu Teatrowi Poezji 
.Ósmego dnia” za montaż 
.Fale doświadczeń”. Drugą na 
"rode otrzymał zespół z Li­
ceum nr 2, a trzecia — Teatr
Chabry” przy Prezydium 

DRN Jeżyce. Wyróżnienia 
przyznano Teatrowi Poezji 
.FrCk” oraz Teatrowi Propo­

zycji przy Pałacu Kultunr. te)

posłów do 
będą dele- 
organizacji 

ku rad gromadzkich i osied­
lowych — wspólne zebrania 
egzekutyw podst. organiz. 
partyjnvch i komitetów gro­
madzkich lub ogólnogromadz 
kie zebrania partyjne.

Ustalony przez kierownic­
two PZPR tryb wyłaniania 
kandydatów partii do orga­
nów przedstawicielskich bę­
dzie miał poważny wpływ na 
dalsze podniesienie aktywno­
ści ogółu członków partii, 
zwiększenie ich odoowiedzial 
rości za właściwy dobór swo 
ich przedstawicieli do Sejmu 
i rad narodowych. Desygno­
wanie kandydatów na przy­
szłych posłów i radnych na
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Nowa zbrodnia rasistów
Z Pretorii donoszą, że stracony 

tam został w czwartek 27-letni 
nauczyciel, przewodniczący komi­
tetu olimpijskiego Republiki Po­
łudniowoafrykańskiej, John Har­
ris. Został on skazany na karę 
śmierci przez rasistowskie władze 
południow’oafrykańskie za rzeko­
me prowadzenie „działalności wy­
wrotowej”.

Czou En-laj w Kairze
Premier Chińskiej Republiki Lu 

dowej, Czou En-laj, przybył w 
czwartek z Algieru do Kairu z 
24-godzinną wizytą. Gościa witali 
na lotnisku: premier Zjednoczo­
nej Republiki Arabskiej — Ali 
Sabri, a także przedstawiciele kor 
pusu dyplomatycznego.

Wizyta ambasadora
Przewodniczący Rady Państwa, 

Edward Ochab, przyjął 1 bm. am­
basadora nadzwyczajnego i pełno­
mocnego PRL w Demokratycznej 
Republice Wietnamu — Jerzego 
Siedleckiego.

Śnieg w Bułgarii
1 kwietnia w centralnej Bułga­

rii spadł nagle śnieg, co jest zja­
wiskiem nie notowanym ocl wielu 
lat. W Sofii opady śniegu nie są 
duże, ale w pobliskim paśmie gór 
skim Witosza, pokrywa śnieżna 
jest bardzo gruba. Taka pogoda 
zaskoczyła zwłaszcza chłopów. Za 
zwyczaj o tej porze panuje w Buł 
garii ciepła, słoneczna pogoda.

Strajk pilotów
W środę wieczorem rozpoczął 

się w Nowym Jorku strajk 1.528 
pilotów Towarzystwa Żeglugi Po­
wietrznej „Pan American Air­
ways” na tle warunków nowej u- 
mowy zbiorowej, dotyczących 
płac i godzin pracy.

„Pan American Airways” za­
trudniają 26.500 osób personelu w 
różnych krajach świata.

Sukcesy portowców
Jak informuje Ministerstwo 

Żeglugi, nasze porty morskie 
wykonały z nadwyżką plan 
przeładunku towarów za I 
kwartał br. mimo bardzo
trudnych warunkó-w atmosfe­
rycznych, jakie wystąpiły w 
drugiej połowie lutego i pier­
wsze! dekadzie marca.

Porty: Gdańsk, Gdvnia ’ 
Szczecin ogółem przeładowały 
w I kwartale br. 5.577.900 ton 
towarów’ (nie licząc paliw 
płynnych), co oznacza wyko­
nanie blanu w 104,6 
Największe przeładunki

proc, 
os k g 
min 
bvła

nał Szczecin ok. 2,4
ton, na drugim miejscu
Gdynia — 1.9 min. ton. a na- 
steonip Gdańsk 1.3 min.

forum konferencji wpłynie 
też niewątpliwie na zacieśnię 
nie więzi kandydatów z pod­
stawowymi ogniwami partii.
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Wilson odroczył wyjazd
Premier Wilson odroczył o 24 

godziny swój wyjazd do Paryża 
i zamierza odlecieć z Londynu do 
piero w piątek rano. Jak podaje 
oficjalny komunikat, zmiana pla­
nów została podyktowana koniecz 
nością załatwienia pilnych spraw 
publicznych.

Plany kwartalne 
w produkcji i usługach
Jak już informowaliśmy —■ 

pomyślnie przebiegała realiza 
cja planu kwartalnego w 
większości poznańskich fabryk 
i zakładów pracy.

O wykonaniu planu zamel­
dowały rn. in.: Huta Szkła w 
Antoninku oraz Poznańska 
Fabryka Wodomierzy i Gazo­
mierzy, gdzie produkcja glo­
balna, towarowa i eksportowa 
osiągnęły w ostatnich dniach 
pierwszego kwartału 100 proc. 
Mimo trudności materiało­
wych, „Po-Wo-Gaz”, zwiększa 
stale liczbę swoich kontra­
hentów. Wśród odbiorców po­
znańskich gazomierzy, znaj­
dzie się w niedługim czasie 
pierwszy z krajów. Skandynaw 
skich — Szwecja.

Dobre rezultaty osiągnęła w 
dziedzinie usług Krawiecka 
Spółdzielnia Pracy „Pokój”. 
Plan kwartalny usług wyko­
nano tu w 181,6 proc., pro­
dukcję eksportową przekro­
czono o 55 proc., a plan pro­
dukcji towarowej na rynek 
krajowy zrealizowano w 101 
proc, (wa)

Odezwa KPO
W odezwie do wszystkich 

obywateli Niemieckiej Repu­
bliki Federalnej, transmito­
wanej przez radiostację „Frei 
heitssender 904”, bezprawnie 
zdelegalizowana Komunistycz 
na Partia Niemiec (KPD) we­
zwała ich do przeciwstawienia 
się agresywnej bońskiej po­
lityce odwetowej, aby osiąg­
nąć zwrot w zachodnionie- 
m:eckiej polityce.

Broń atomowa w Niem­
czech Zachodnich uniemożli­
wiłaby na zawsze zjednocze­
nie obu państw niemieckich 
i doprowadziłaby do narodo­
wego samobójstwa — głosi 
odezwa. Początkiem realnej 
drogi do zjednoczenia stać się 
mo?a jedynie rokowania na 
atonie równości między oby­
dwoma rządami niemieckimi 
:ak również unormowanie sto- 
sunków miedzy obydwoma 
państwami niemieckimi.

PAP

Konkurs
na scenariusz filmowy 

przedłużony
Główny Zarząd Polityczny 

WP i Naczelny Zarząd Kine­
matografii, uwzględniając licz 
ne propozycje — postanowiły 
przedłużyć termin nadsyłania 
prac w ramach konkursu o- 
twartego na nowelę (scena­
riusz), filmu nt. dwudziesto­
lecia zwycięstwa nad hitle­
rowskimi Niemcami — do 
dnia 10 lipca br., a termin 
rozstrzygnięcia konkursu do 
dnia 22 lipca br.

Warunki konkursu zakłada­
ją, że treścią lub tłem nowel 
lub scenariuszy filmowych 
winny być historyczne wyda­
rzenia 1945 roku, z okresu mię 
dzy ofensywą styczniową, a 
zdobyciem Berlina i kapitula­
cją hitlerowskiej Rzeszy, wy­
siłek zbrojny narodu polskie­
go i Ludowego Wojska Pol­
skiego w ostatniej fazie wojny 
oraz znaczenie tych wydarzeń 
dla kraju i jego socjalistycz­
nej przyszłości.

W konkursie przewidziano 
nagrody pienieżne. Pierwsza 
nagroda wynosi 30 tys. zł, dru 
ga — 20 tys. zł, zaś dwie trze­
cie nagrody po 15 tys. zł

PAP



Z bogatym parkipm maszynowym

Rolnicy rozpoczną siewy
Powszechniego wyjścia rolników do wiosennych prac Po­

lowych należy się spodziewać nie wcześniej, niż pod ko­
niec przyszłego tygodnia i to nie we wszystkich rejonach 
kraju.

Raul Castro 
w Moskwie

Drugi sekretarz Krajowe­
go Kierownictwa Zjednoczo­
nej Partii Rewolucji Socjali­
stycznej wicepremier rządu 
rewolucyjnego i minister s!ł 
zbrojnych Kuby Raul Castro 
Ruz powrócił do Moskwy z 
podróży do Polski, na Węgry 
i do Bułgarii.

Eipose Fanfaniego 
w parlamencie włosiem
Włoski minister spraw za­

granicznych Amintore Fanfa- 
ni, wygłosił expose przed ko­
misją spraw zagranicznych iz 
by posłów. Minister poruszył 
w szczególności zagadnienia 
stosunków między wschodem 
i zachodem oraz politycznej 
jedności małej Europy.

Amintore Fanfani stwier­
dził, że stosunki między 
wschodem i zachodem uległy 
polepszeniu i wypowiedział 
się za dalszym rozwinięciem 
tego dialogu.

W sprawie jedności polity­
cznej krajów EWG, Amintor? 
Fanfani nie ukrywał, że na 
skutek sprzeci-wu Francji pro 
jektowana przez Włochy w 
pierwszych dniach maja w 
Wenecji konferencja 6 mini­
strów spraw zagranicznych 
nie dojdzie do skutku. (PAP;

Zabrakło urn i formularzy

Farsa wyborów 
w Kongo

W depeszy z Leopoldville 
Agencja Associated Press cy­
tuje wypowiedzi zachodnich 
obserwatorów dyplomatycz­
nych mocno zaniepokojonych 
perspektywami farsy wybor­
czej zainscenizowanej w Kon 
gu przez rząd Czombego. 
Przypominają oni, że w sa­
mej stolicy kraju ..wybory’’ 
przyniosły kompletne fiask-?, 
wobec czego musiano je za­
wiesić. Wskutek niesłychane­
go chaosu administracyjnego 
do lokali wyborczych mogła 
się stawić tylko znikoma ga~ 
stka wyborców. W wielu miej 
scach zabrakło urn i odpo­
wiednich formularzy, a tu i 
ówdzie nie zgłosili się nawit 
członkowie komisji wybor­
czych. Szereg urzędników a- 
resztowano pod zarzutem sa­
botażu.

Skup produktom rolnych 
przebiegał pomyślnie

Plan za I Lwariał wykonany

Skup produktów rolnych przebiegał w marcu na ogół 
zgodnie z przewidywaniami i był wyższy niż w tym samym 
miesiącu ub. roku. Nie wykonano tylko zadań w dostawach 
mięsa wołowego.
Na znacznie wyższym po- 

zicmie niż w marcu oraz w I 
kwartale zeszłego roku utrzy­
mywał się skup trzody chlew­
nej. Wiąże się to ze znaczny­
mi zapasami ziemniaków w 
gospodarstwach, dużymi do­
stawami pasz przemysłowych 
(po około 250 tys. ton w lutym 
i marcu), oraz dodatkowymi 
przydziałami węgla dla ho­
dowców.

Rolnicy dostarczyli w mar­
cu ponad 122 tys. ton żywca 
w przeliczeniu na mięso. Tym 
samym w ciągu I kwartału za 
kupiono ogółem ponad 330 
tys. ton mięsa, czyli o ok. 58 
tys. ton więcej niż w analo­
gicznym okresie minionego 
roku. Wzrost ten dotyczy mię­
sa wieprzowego, gdyż woło­
winy zakupiono nieco mniej.

Kontraktacja trzody chlew­
nej na II kwartał przebiega 
pomyślnie. Na kwiecień za­
warto z hodowcami o ponad 
200 tys., a na maj o ok. 250 
tys. kontraktów wiecej niż w 
analogicznych miesiącach ze­
szłego roku.

Toteż rolnicy czynią obec­
nie intensywne ostatnie przy­
gotowania do tych prac, gdyż 
czasu będzie niewiele, a do 
obsiania dużo więcej niż rok 
ternu — przeszło 9,6 min. ha. 
Z obszaru tego gospodarstwa 
chłopskie i państwowe żarnie 
rzają przeznaczyć, jak się sza 
cuje, ponad 2,5 min. ha pod 
zboża jare. ok. 2.800 tys. ha 
pod ziemniaki. 475 tys. ha, 
pod buraki cukrowe. przeszło 
465 tys. ha pod rośliny olei­
ste i włókniste oraz ok. 2 
min. ha ood uorawe roślin 
pastewnych. Jeżeli jednak zo 
stanie należycie wykorzysta­
ny oark maszynowy, który, 
ooważnie powiększył sie w 
porównaniu do s+anu z wio­
sny ub. roku, to i w tym ro­
ku wiosenne prace połowę mo

Czy opony 
będą lepsze?

Na jakość krajowych opon 
słyszy się często uzasadnione 
skargi użytkowników. W prze­
myśle chemicznym podjęto o- 
statnio szereg kroków dla po­
prawy tego stanu. Poprzedziła 
je ocena jakości ogumienia 
produkowanego w Dębicy i 
Poznaniu. Ok. 15 proc, opon 
nie uzyskuje normy 30 tys. 
km. Bardzo często są takie de­
fekty, *jak szybkie ścieranie i 
pękanie bieżnika, rozwarst­
wianie elementów opony, po­
wstawania guzów i pęcherzy.

Analiza zasadniczych przyczyn 
niedomagać wykazała, że są to 
kłopoty przede wszystkim surow­
cowe. Nierytmiczne i niejednolite 
dostawy kauczuku powodują zmia 
ny receptur i w rezultacie pogor­
szenie jakości. W ubiegłym roku 
w zakładach poznańskich zmie­
niono recepturę ponad 200 razy; 
podobnie w Dębicy. Jakość kra­
jowego kauczuku syntetycznego 
odbiega od normy, ponadto nie 
jest on najlepszego rodzaju.

Druga grupa przyczyn — to wy­
posażenie techniczne zakładów (ni 
ski stopień automatyzacji), trze­
cia jest natury technologicznej.

Już samo wyliczenie tych źró­
deł złej jakości wskazuje, że nie 
jest to problem łatwy do rozwią­
zania. Dlatego, opracowany pro­
gram poprawy, podzielony został 
na dwa etaty. Na początek usunie 
się nieprawidłowości w samym 
przemyśle gumowym. Plany — 
przyjęte i zatwierdzone przez 
KSR-y Poznania i Dębicy — prze­
widują właśnie likwidację niedo­
ciągnięć organizacyjnych, porząd­
kowych, technologicznych oraz 
podniesienie dyscypliny pracy i 
zwiększenie nadzoru ze strony 
kierownictwa. Ten program jest 
już realizowany.

Następnie sięgnie się do spraw 
pozostałych. Sama chemia zabez­
pieczy dostawy odpowiednich kra 
jowych surowców i dokona ko­
niecznych inwestycji. Zagadnienie 
jakości tkanin kordowych roz­
wiązane ma być przez przemysł 
lekki; handel zagraniczny impor­
tować będzie kauczuk naturalny 
o maksymalnej jednorodności, a 
przemysł ciężki — zapewni nie­
zbędne maszyny i urządzenia.

Po okresowym wahnięciu, 
spowodowanym warunkami 
atmosferycznymi, poprawiła 
się sytuacja w skupie produk­
tów nabiałowych.

Ponad dwukrotnie w porów 
naniu z I kwartałem minio­
nego roku, wzrosły zakupy 
drobiu, przede wszystkim 
dzięki rozwojowi hodowli 
brojlerów. /

Dostawy mleka w marcu 
wyniosły ok. 280 min. litrów.

W minionym kwartale 
wpłynęły do magazynów pań­
stwowych znaczne ilości zbo­
ża, głównie z PGR-ów, które 
dostarczyły ok. 253 tys. ton 
ziarna, w tym ok. 70 tys. ton 
siewnego. Szacuje sie, że z u- 
biegłorocznych zbiorów zaku­
piono do końca marca ogó­
łem — z gospodarki chłop­
skiej i PGR-ów — ponad 2.360 
tys. ton zbóż. PGR-y dostar­
czyły blisko 870 tysięcy tor 
zwiększając dostawy o ok. 35 
tys. ton w porównaniu z oo- 
przednim rokiem gospodar­
czym. (PAP)

zna będzie z powodzeniem za 
kończyć we właściwych ter­
minach agrotechnicznych, a 
przy tym przeprowadzić je na 
wyższym poziomie niż w la­
tach poprzednich. Niezależnie 
bowiem od posiadanego sprze 
tu, już w I kwartale br. po­
stawiono do dyspozycji rol­
nictwa przeszło 23 tys.' siew- 
ników zbożowych, traktoro­
wych i konnych, ponad 9 tys. 
siewników nawozowych ciąg­
nikowych i konnych oraz dzie 
siatki tysięcy pługów, bron 
i sporą liczbę innych niezbęd 
nych do siewów wiosennych 
maszyn. (PAP)

Dokumenty rządowe nwwą:

Nie najlepsza sytuacja ekonomiczna 
Wielkiej Brytanii

Brytyjskie ministerstwo skarbu opublikowało w dniu 
31 marca sprawozdanie ekonomiczne za rok 1964, szereg in­
nych dokumentów’ przedstawiających tendencje gospodarki 
brytyjskiej oraz dane dotyczące bilansu płatniczego w oma­
wianym okresie.

Ze sprawozdania rządowego 
wynika, że 1964 r. był na ogół 
okresem wysokiej produkcji i 
konsumpcji (produkcja wzro­
sła o 5 proc.) choć tempo roz­
woju było znacznie niższe niż 
w 1963 r. Rok 1964 zaznaczył 
sie równocześnie wzrostem cen 
detalicznych o 4,5 proc, (w 1963 
roku wzrost ten wyniósł 2 pro­
cent) a w ślad za tym pewnym 
wzrostem płac.

„Boom” gospodarczy był je­
dnak w dużej mierze pozorny 
i spowodowany został w po­
ważnym stopniu przedwybor­
czą taktyką rządu konserwa­
tywnego.

Zły stan bilansu handlowe­
go doprowadził do ogromnego 
zwiększenia sie ujemnego sal­
da bilansu płatniczego, które 
w końcu 1964 r. wyniosło 745 
min. funtów, a w następstwie 
— do poważnego kryzysu fun­
ta szterlinga.

Wielka Brytania wkroczyła 
w rok 1965 z zadłużeniem 
netto (nie licząc zadłużenia 
długoterminowego) w wyso­
kości 537 min. funtów i po­
ważnie uszczuplonymi rezer­
wami.

Sprawozdanie rządowe stwier

Howe przygotowania 
kontrrewolucjonistów 

kubańskeh
Prasa i radio Kostaryki z 

zaniepokojeniem omawiają 
wiadomość o nowej partii bro 
ni zakupionej potajemnie w 
USA i przeznaczonej dla 
kontrrewolucjonistów kubań­
skich, którzy wykorzystują 
terytorium Kostaryki do przy 
gotowań prowokacji przeciw­
ko Kubie. W przemówieniu 
radiowym pisarz Car los Luis 
Falias opowiedział o istnie­
niu w tym kraju licznych 
składów broni i baz, w któ­
rych szkoli się elementy prze 
stępcze.

Przywódca partii demokra­
tycznej Christian Tatembach 
przemawiając w Zgromadze­
niu Ustawodawczym potępił 
jako bezprawną pomoc rzą­
du Kostaryki dla kontrrewo­
lucjonistów kubańskich.

Konferencja prasowa 
Maia Reimanna

W czwartek odbyła się w Berli­
nie międzynarodowa konferencja 
prasowa, na której Max Reimann, 
pierwszy sekretarz KC KPD, za­
poznał zebranych dziennikarzy i 
korespondentów zagranicznych z 
programem wyborczym Komuni­
stycznej Partii Niemiec (KPD).

Dokument KPD, skierowany do 
wszystkich wyborców zachodnio- 
niemieckich, bilansuje wyniki 
polityki rządzącej w Bonn Partii 
CDU/CSU i stwierdza: progra­
mem rządowym obu kanclerzy z 
ramienia CDU, Adenauera i Er­
harda, była na przestrzeni tych 
lat „polityka z pozycji siły”. Pro­
gram ten jest od początku nie­
realny. Polityka gróźb i przemo­
cy militarnej, nie ma już żadnych 
szans realizacji. Trzymanie się 
tej linii politycznej, jest coraz 
większym awanturnictwem i gro­
zi samobójstwem”,

W dokumencie swoim, KPD 
wskazuje na niebezpieczeństwa 
dla ludności NRF, wynikające z 
dążenia Bundeswehry do posiada­
nia broni atomowej, i stwierdza, 
że „pierwszym celem polityki nie­
mieckiej pećwinno być przeciwsta­
wienie się zbrojeniom atomo­
wym”. (PAP)

Uproszczenie sprzedaży 
biletów FKS

Ministerstwo Komunikacji wy­
dało nowy taryfikator opłat za 
przewóz osób i bagażu w między­
miastowej komunikacji autobuso­
wej PKS, obowiązujących od 1 
kwietnia br.

Zmiany polegają na zaokrągle­
niu wszystkich cen biletów w dół, 
lub w górę, do pełnego złotego.

Oto przykład: jeśli dotychczas 
bilet na określonej trasie kosz­
tował 10 zł 40 gr, to obecnie zo­
stanie obniżony do 10 zł. Jeśli 
natomiast poprzednia cena prze­
kracza 10 zł 50 gr, a więc kosztuje 
np. 10 zł 60 gr, to obecnie za­
okrąglona zostanie do 11 zł.

Celem zmiany jest uproszczenie 
sprzedaży biletów, zwłaszcza w 
autobusach z jednoosobową obsłu­
gą, w których kierowca pełni do­
datkowo czynności konduktora.

PAP

dza, że w styczniu i lutym bie­
żącego roku, nastąpiła poważ­
na poprawa w bilansie han- 
dloy/ym, a nacisk na funt wy­
raźnie się zmniejszył. Jednak­
że na giełdach zagranicznych 
ciągle panuje nerwowość w o- 
cenianiu sytuacji gospodarczej 
W. Brytanii.

Niemal wszyscy obserwato­
rzy londyńscy zgodnie uznają, 
że istotne, długotrwale polep­
szenie sytuacji ekonomicznej 
W. Brytanii może nastąpić do­
piero w wyniku poważnej mo­
dernizacji przemysłu, co jed­
nak jest zadaniem bardzo 
trudnym i wymagającym dłuż­
szego czasu. (PAP)

OP wyiaśnia

Nowe zasady turystyki 
do Jugosławii

Jakie są możliwości otrzymania przez osoby wyjeżdżają­
ce indywidualnie, w celach prywatnych, na pobyt czaso­
wy do Jugosławii — wkładek paszportowych do dowodów 
osobistych, uprawniających do takich wyjazdów oraz de­
wiz? Na ten temat Polska Agencja Prasowa uzyskała 
następujące informacje:

Wkładki paszportowe będą 
wydawane, jak dotychczas, 
przez wojewódzkie komendy 
MO osobom, które zamierza­
ją wyjechać do Jugosławii na 
zaproszenie lub na koszt wla 
sny. W przypadkach wyjaz­
dów na koszt własny; do po­
dania o wydanie wkładki pa­
szportowej powinno być za­
łączone zaświadczenie NBP 
stwierdzające, że posiadacz 
wkładki będzie mógł zakupić 
w banku 45 tys. dinarów na 
osobę. NBP rozpoczął przyj­
mowanie wniosków o sprze­
daż dewiz na wyjazdy do Ju 
gosławii. W związku z tym 
zainteresowani mogą wystę­
pować z odpowiednimi wnio­
skami, które przyjmują wszy 
stkie oddziały NBP.

W miarę załatwiania wnio- 
| sków, Narodowy Bank Pol­

ski będzie zawiadamiał zain­
teresowanych (na piśmie) o 
wydanych decyzjach dewizo­
wych — w terminie umożli­
wiającym dopełnienie forma) 
ności związanych z uzyska­
niem wkładki paszportowej, 
Wydanie zaświadczenia dla 
władz paszportowych uzależ­
nia się od uprzedniego wnie-

„Dynam towe wzgórze” 
wciąż zabija

W czwartek znowu pod­
łożono bombę w domu za­
mieszkałym przez murzyńską 
rodzinę Ćrowellow w Birming 
ham, w stanie Alabama. Mia­
sto to ma już smutną sławę 
i zyskało miano „dynamito­
wego wzgórza” z powodu licz 
nych zamachów bombowych 
w dzielnicy murzyńskiej. Tu 
właśnie w 1963 r. zginęły 4 
dziewczynki murzyńskie, zaś 
w czacie organizowania mar­
szu Selma — Montgomery 
znaleziono tu — na szczęście 
w porę — silne ładunki dy­
namitu uodłożone przed do­
mami bardziej znanych dzia­
łaczy murzyńskichj (PAP)

Jedność celów
W ocenie dorobku dwu­

dziestu lat Polski Lu­
dowej można uwypuk­

lać wyłącznie osiągnięcia, co 
jest tym łatwiejsze, że tych 
osiągnięć da się wyliczyć nie­
mało w różnych dziedzinach i 
na wielką skalę. Można też, z 
okruchem andersenowskiego 
rozbitego lustra w oku, wi­
dzieć przede wszystkim błędy 
i potknięcia, których w owym 
dwudziestoleciu przecież tak­
że nie brakło, i gdybolić, że 
„mogłoby być jeszcze lepiej, 
gdyby wtedy to nie tak, a 
wtedy tamto zamiast tego”. 
Możliwa jest też, oczywiście, 
cała gama postaw pośrednich, 
które pozwalają zarówno z 
sukcesów, jak i z niewykorzy 
stanych okazji zebrać skar­
biec doświadczenia i czerpać 
z niego natchnienie i wiedzę 
pomocną w dalszym działa­
niu.

Jednak bez względu na 
punkt wyjścia do oceny dwu­
dziestolecia — jedna prawda 
ostoi się niewzruszona. Ta 
mianowicie, że dzisiejsza Pol­
ska — jej siła gospodarcza, 
znaczenie w świecie, jej po­
ziom oświaty, kultury, sło­
wem wszystko, czym słusznie 
szczycimy się obecnie — jest 
dziełem całego narodu, jest o- 
wocem pracy wszystkich Po­
laków.

Droga radykalnych prze­
mian społecznych, politycz­
nych i gospodarczych, wska­
zana przez PZPR i przyjęta 
przez ZSL i SD, droga budów 
nictwa socjalizmu w Polsce, z 
biegiem lat stała się codzien­
nym, chciałoby się rzec, przy­
rodzonym programem działa­
nia wszystkich obywateli. To 
działanie przejawia się i w 
pracy zawodowej i społecznej, 
w pomocy i w krytyce dzia­
łalności władz, urzędów, in­
stytucji, organizacji, i w oso­
bistym uczestnictwie w tych 
władzach i organizacjach. Z 
biegiem lat w ogólnej świado- 

sienia do kasy banku opłaty 
na centralny fundusz tury­
styki i wypoczynku — 1.800 
zł od osoby. Opłata ta powin­
na być dokonana w terminie 
10 dni od daty pisma banku, 
zawiadamiającego o wydanej 
decyzji. Nie wniesienie opła­
ty w wyznaczonym terminie 
będzie się traktować jako re 
zygnację z wyjazdu.

Podane wyżej zasady nie 
dotyczą wycieczek zbioro­
wych. Tego rodzaju wyjazdy 
organizują wyłącznie biura 
turystyczne. (PAP)

Powodzenie polskich filmów 
w Nicei

Od wtorku (30 marca) do so 
boty trwają w Nicei. „Dni no 
wego filmu polskiego” zorga­
nizowane pod auspicjami 
władz miejskich przez prężne 
i ambitne środowisko tutej - 
szych klubów filmowych, a 
zwłaszcza klub Jeana Vigo. 
Jest to kolejna impreza z cy­
klu „Nowe tendencje w świa 
towej sztuce filmowej”. Uprze 
dnio swoje „dni” miała tu ki 
nematografia włoska. W pro­
gramie „Dni polskich” znaj­
dują się przede wszystkim 
pozycje fabularne naszych re 
dlizdoorów stosunkowo mniej 
znanych publiczności francu­
skiej, a także kilka filmów 
krotkometrażowych.

Ta sympatyczna i bardzo 
pożyteczna dla popularyzacji 
naszej sztuki filmowej we 
Francji impreza cieszy się d i 
żym zainteresowaniem publi 
czności. Na inauguracyjnym 
pokazie specjalnym, na który 
złożyła się projekcja „Naro­
dziny statku” Łomnickiego 
„Pasażerki” Andrzeja Mun- 
ka, sala była szczelnie wvprł 
niona, przyjęcie znakomite 
dyskusja nad dziełem Munk-i 
trwałą prawie do północy.

PAP 

mości stawało się coraz bar­
dziej jasne, że budownictwo 
socjalizmu, to nie tylko mi­
liardowej wartości sztandaro­
we obiekty przemysłowe, nie 
tylko tysiące traktorów na 
chłopskich polach, czy po­
wszechność ubezpieczeń cho­
robowych lub setki nowych 
szkół. To także, a może prze­
de wszystkim, budowanie lep­
szych stosunków międzyludz­
kich, korekta dawnych i two­
rzenie nowych praw dla u- 
gruntowania sprawiedliwości 
społecznej i praworządności. 
To wreszcie możliwość wpły­
wu obywateli na kierunki roz

Dokończenie na str. 3

Kosmonauci radzieccy
w Algierii

W czwartek dobiega końca 
pobyt w Algierii kosmonau­
tów radzieckich Walentyny 
Nikołajewej-Tierieszkowej j 
Andriana Nikołajewa.

W środę powrócili oni z po­
dróży po Saharze, gdzie zwie 
dzili miasta Ghardaja i Uar- 
gla. Uczestniczyli tam w ma­
sowych wiecach i odbyli 
przyjacielskie rozmowy z 
mieszkańcami.

W czwartek rano goście ra­
dzieccy zwiedzili Krajowy 
Instytut Nafty i Gazu Ziemne 
go w Bumerdes. (PAP)

Wielkie prowokacje 
i polityka małych kroków
W apelu skierowanym do 

nadburmistrza Berlina zachód 
niego, Willy Brandta, pierw­
szy sekretarz zarządu SED — 
Berlin Zachodni, Gerhard Da 
nelius zaprotestował przeciw­
ko planowanej na dzień 7 bm. 
sesji Bundestagu w Berlinie 
Zachodnim. Danelius wezwał 
Brandta i senat zachodnio- 
berliński do zapobieżenia tej 
prowokacyjnej sesji.

„Wielkie prowokacje i po­
lityka małych kroków, która 
doprowadzić ma do zmniej­
szenia napięcia, są w każdym 
razie nie do pogodzenia” — 
głosi opublikowane w czwar 
tek oświadczenie SED — Ber­
lin Zachodni, (n)

W ZSRR:

Z cenzusem-krótsza 
służba wojskowa

W noweli do ustawy o pow­
szechnym obowiązku wojsko­
wym Prezydium Rady Najwyż­
szej ZSRR postanowiło: ustalić 
termin czynnej służby wojsko­
wej dla żołnierzy, marynarzy 
podoficerów mających wyższe 
wykształcenie na jeden rok.

Od roku 1965 odroczenie od 
czynnej służby wojskowej bedz e 
przysługiwać studentom kształcą 
cym się w dziennych, wieczoro­
wych, zaocznych wyższych uczel 
niach, a także w przyfabrycz­
nych wyższych uczelniach tech­
nicznych — do czasu ukończenia 
studiów. (PAP)

Zjazd CDU
Zjazd CDU, w którym n- 

czestniczyło około 2 tys. dele­
gatów i gości zakończył obra­
dy.

W środę przed południem 
przewodniczący frakcji parla­
mentarnej CDU/CSU w Bun­
destagu, Rainer Barzel, wygł°" 
sił przemówienie, w którym 
omówił cele partii w dziedzi­
nie polityki wewnętrznej i za­
granicznej. W części dotyczą­
cej polityki zagranicznej ape­
lował o podjecie walki z ..so­
cjalizmem i komunizmem” 1 
wypowiedział się za zjednocze­
niem Europy pozostającej w 
ramach naNnerstwa atlantyc­
kiego. (PAP)

Ozisie><zv serwis :nłormacvinv 
ooracował Olgierd Błażewicz.

GŁOS W1FIKOPOŁSK1 redS- 
“uie Kolegium Adres redakcji 
Poznań ulica Grunwaldzka 1® 
Central? tel 611-21 ła -zv 
kie dźiałv Wydawca: Poznań­
skie Wydawnictwa Prasowe 
RSW .Prasa” pruk: Zakladv 
Graficzne im M Kasprzaka.
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Tak oło na popołudniowej odprawie w Reichskanzlei, Gude- 
rian przedstawił swoje postulaty.

Oczywiście postulat ewakuacji zgrupowania kurlandzkieqo zo­
stał uznany jako nierealny. Niezależnie jednak, od złudnych na­
dziei Hitlera na związanie w ten sposób z dala od głównego 
teatru działań wojennych dużych sił radzieckich, wpłynęło na 
to rzeczowe rozważenie możliwości dokonania takiej ewakuacji. 
Hitler był zdania, że wobec szczupłości sił Kriegsmarine oraz 
swobody działań floty radzieckiej, zwłaszcza w północno-wschod­
nich akwenach Bałtyku, trwałaby ona zbył dłuqo. Zaś po wywie­
zieniu już z Kurlandii znacznej części sił, przeciwnik z łatwością 
zlikwidowałby resztę zbyt słaby by móc wytrzymać nowe natarcie 
radzieckie, zbyt liczne aby moała liczyć na ratunek ze strony 
Krieqsmarine i by można ia poświęcić. Mimo to Hitler uznał za 
niezbędne szybkie ewakuowanie z Kurlandii łych jeszcze kilku 
dywizji, które moqły być wycofane bez jednoczesnego skazania 
na zagładę reszły zarupowania. Kiedy iednak Guderian nadal 
ucierał sie przv postulacie pełnei ewakuacji, kiedy w opole nie 
chciał brać nod uwane argumentów głównodowodzącego Kriegs­
marine wielkiego admirała Doeniłza, który równie sceptycznie 
jak Hitler oceniał syfuacię na morzu — wybuchła burza. I Gude­
rian wobec gromów jakie posypały się na ieoo głowę, skapitu­
lował. Nie poruszył już sprawy natychmiastowego ogołocenia 
frontu zachodniego z dywizji pancernych.

Natomiast Hitler z miejsca zaakceptował projekt utworzenia 
nowej, pomorskiej grupy armii. Nieoczekiwane wszakże były 
rezulłały omawiania związanych z tym spray/ personalnych. Hitler 
był zdania, że proponowany przez Guderiana na głównodowo­
dzącego nowej grupy armii feldmarszałek von Weichs, jest zbyt 
złamany klęskami jakich bez przerwy doznawał w Jugosławii, by 
sprostać trudnemu zadaniu > natchnąć wiarą w zwycięstwo wojska 
na terenie Pomorza. Przy tym wbrew nadziejom Guderiana, który 
liczył na poparcie kandydatury Weichsa przez Szefa Sztabu Do­
wodzenia Wehrmachtu Jodła, ten także nie wierzył w zdolność 
przezwyciężenia kryzysu przez feldmarszałka. W Jugosławii •— 
twierdził Jodl — można było jeszcze się łudzić, iż manifestując 
własną pokaźność oraz powołując się na misję Wehrmachtu jako

-----------------------------------------------164-------------------------------------------------
obrońcy chrześcijańskiej Europy przed komunistycznymi party­
zantami Tito, uda się zv/iększyć siłą oddziaływania współpracu­
jących z Niemcami katolickich „Ustaszów". „Na Pomorzu jednak 

■— szydził Jodl — nie starczy już czasu na odprawianie nabo­
żeństw..."

Wóv/czas zaś Hitler zgłosił kontrkandydafurę Heinricha Himm­
lera. Był przekonany, że Reichstuhrer SS jest najodpowiedniej­
szym człowiekiem na stanowisko dowódcy grupy armii mają­
cego za zadanie jak najszybciej zamknąć lukę we froncie nie­
mieckim. Przecież to właśnie Himmler przezwyciężył ostatniej je­
sieni trudną sytuację nad Górnym Renem i odbudował tam w re­
kordowo szybkim czasie silny i zdolny do powstrzymania zachod­
nich aliantów front.

Na próżno Guderian próbował wytłumaczyć Hitlerowi, że nie 
można porównywać obu frontów. Że istnieje zasadnicza lóżnica 
jakości przeciwnika. Nad Górnym Renem nie trzeba było składać 
dowodów umiejętności dowódczych. Chodziło tylko o czysto 
policyjną akcję, której celem było uchwycenie w ryzy dyscypliny 
masy wycofujących się z Francji wojsk. Zdezorganizowanych od­
wrotem, lecz nie zniszczonych. Ponadto zaś Himmler mógł rzucić 
wówczas na ten odcinek frontu — korzystając ze swoich funkcji 
dowódcy SS i Policji oraz szefa wojsk rezerwowych — świeże 
jednostki, którymi jeszcze w tym czasie dysponował...

Ale właśnie te uwagi Guderiana podchwycił natychmiast jako 
arqumenł przemawiający za kandydaturą Himmlera Jodl. Twierdził 
że przecież obecnie także chodzi o przerzucenie na teren Po­
morza możliwie największych rezerw. Himmler zaś z racji swych 
stanowisk i tym razem będzie mónł tego dokonać najszybciej 
i najłatwiej, jako że bez potrzeby kołatania o rezerwy w pod­
ległych sobie placówkach.

Hitler nie wyrzekł jeszcze tego dnia ostatniego słowa w kwestii 
obsadzenia stanowiska dowódcy nowej grupy.

Później zaś szepfano na jego dworze, iż ostateczna decyzje 
podjął dopiero po rozmowie z „brunatną eminencją” Borman­
nem. Przy czym Bormann opowiadał się za mianowaniem właśnie 
Himmlera, ponieważ chciał go „utrącić". Wypchnąć z Berlina 
i uwiazać gdzieś daleko na Pomorzu, by w ten sposób zyskać 
wolne rece dla knucia intryg przeciwko bądź co bądź potęż­
nemu rywalowi.

(cdn)

Wypełniając kupon „KO­

ZIOŁKÓW” zapewnisz sobie 

udział w dodatkowym loso­

waniu 108 NAGRÓD.
KPA 12

t
Dnia 29 marca 1965 r. zasnęła w Bogu, nasza 

ukochana matka, teściowa i babcia, śp.
z BARTOSZÓW

Zbisława Kochowścz
I voto Wawrzyniecka

Pogrzeb odbył się w czwartek, dnia 1 bm„ 
na cmentarzu na Junikowie.

G bolesnej stracie zawiadamiają 
CÓRKA, ZIĘĆ I WNUCZEK

Warszawa. 45823g———— I
. Dnia 30 marca 1965 r. zmarła po długich 
i ciężkich cierpieniach, w wieku lat 80. nasza 
najdroższa matka, teściowa, babcia i prababcia, 
śp.

Agnieszka Nowakowa
z domu MARCINIAK

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 2 bm„ 
o godzinie 14.15 z kaplicy cmentarnej na Juni­
kowie.

W ciężkim smutku pogrążona
RODZINA

Poznań, ul. Poznańska 42. 45886g

Dnia 30 marca 1965 r. zmarł nagle nasz długo­
letni pracownik

Józef Szalek
inspektor Wydziału Spraw Lokalowych

W Zmarłym tracimy ofiarnego pracownika 
i bowszechnie łubianego Kolegę.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 3 bm„ 
o godzinie 12.15 na cmentarzu ńa Junikowie.

Rada Zakładowa ZZPPiS 
przy Prezydium Rady Narodowej m. Poznania 

prezydium rady narodowej
M. POZNANIA K2404

Hańba bez szans zwycięstwa
Od 7 lutego historia 

agresywnych poczynań 
militaryzmu amerykan 

skiego wzbogacona jest o no­
wy rozdział. Wyjątkowo nie­
chlubny.

Amerykańska interwencja 
doradcóxy w sprawy Południc 
wego Wietnamu nie zdołała 
zdławić ruchu wyzwoleńcze­
go w tym kraju. Od roku 
wbrew żołdackim bagnetom, 
nożom katowskim, którymi 
rozcina się brzuchy rannym 
partyzantom oraz coraz więk­
szym kontyngentom amery­
kańskich nadzorców — po­
wstanie niemal z dnia na 
dzień uderza z coraz większa, 
ogólnonarodową siłą w pod­
stawy reżimu saigońskie^o. 
Dlatego ... do akcu weszło 
amerykańskie lotnictwo.

Przy tym iak gdyby mało 
było okruc:eństw dokonywa­
nych na rozkaz amerykańskich 
supermanów w ob;etym po­
wstańcza, sprawiedliwa wol­
na ludową Wietnamie Połud­
niowym, owe poteżne lotnic­
two rozszerzyło strefę ludo­
bójczych mordów na wolne 
już od dz;esięciu lat. ludowo 
demokratyczne naństwo pół­
noc now i et n a ms kie.

Według zapewnień amery­
kańskich. terror lotniczy prze­
ciwko Wietnamowi Północne­
mu ma być właśnie panaceum 
przeciwko ruchowi wyzwoleń, 
czemu w Wietnamie Połud­
niowym. Groźba śmierci rotz- 
szarpanych i spalonych mie­
szkańców północnowietnam- 
skich miast i wsi. ma m. in. 
złamać wolę walki bojow­
ników nołudniowK>wietn,am- 
skich: nieuchwytnych dla 
amerykańskich supermanów, 
jak nieuchwytni byli dla hi­
tlerowskich uebermenschów 
partyzanci oolscv, jugosło­
wiańscy, radzieccy.

Być może dla ..przeciętne­
go” buszującego w Wietna­
mie żołnierza amerykańskie­
go któremu wbito do głowy 
przekonanie o misji dziejo­
wej USA — partyzant połud- 
niowowietnamski jest bandy­
tą, ponieważ ośmiela się wal­
czyć, przeciwko amerykań­
skim' chłopom posianym do 
tego dzikiego kraju „w imię 
uratowania go przed bolsze- 
wizmem dla wolne ?o świa­
ta”. Bądź co bądź dla orze- 
ciefnego Niemca AD 1943 — 
któremu -wbito w głowę orze 
konanie o posłannictwie Trze 
ci ej Rze®zv — polski party­
zant bvł też bandytą, ponie­
waż ośmielał się przeciwsta­
wiać niemieckim zdobywcom 
Dosłanrm do tego ..dzikieco 
kraju” w imię „uratowania 
po prz"d bolszewizmem dla 
Europy”.

Ale dla tvch. kfórzy opła­
kują. no dziś dzień „bandy­
tów” i przeklinają ich morder 
ców — fotografie ciał obcvch 
i dalekich Wietnamczyków, 
nad którymi fotografują się

przybysze z Ameryki, wydają 
się wydartymi z albumów ro­
dzinnych. W twarzach mor­
derców wypatrujemy odru­
chowo rysów tamtych... Tych, 
którzy we Wrześniu 1939 ro­
ku rozstrzeliwali pod Kłec­
kiem junaków Przysposobie­
nia Wojskowego. Tych, któ­
rzy latem 1944 roku pacyfi­
kowali pod dowództwem Rei- 
nefartha Warszawę. Tych, 
którzy w styczniu 1945 roku 
zmasakrowali granatami mie 
s-zkańców Nowego Tomyśla...

„Honor“ agresorów
Analogie nasuwają nie 

tylko amerykańskie wyczyny 
na ziemi południowowietnam 
sklei. Także „odwetowe” 
zbrodnie lotnictwa amerykań 
skiego na pó’noc od granicz­
nego równoleżnika.

Historycy dawno juź zwró­
cili uwagę na swoistą kun- 
sztowność przemówienia Hit­
lera w Reichstagu w dniu 1 
września 1939 roku. Kiedy 
Hitler je wygłaszał, od pięciu 
godzin trwała już napaś? 
Wehrmachtu na Polskę. Od 
pięciu godzin bombardowane 
już były z samolotów Luft- 
waffe miasta i wsie Polski. 
Mimo to kanclerz Trzeciej 
Rzeszy, podczas godzinnego 
exnose na ten temat, nie 
użył ani razu słowa „wojna”. 
Stwierdził tylko: „Teraz od 
godziny 4,45 odstrzel i wu jemy 
sie”: „Będziemy odpowiadać 
bomba na bombę, ciosem na 
cios... dooóki obecnv rząd 
warszawski, lub jakikolwiek 
rząd polski, nie zgodzi się
lllllłlllllflllllllllltlłRllllll

Dokończenie ze str. 2 
woju poszczególnych regio­
nów i całego kraju.

Te przemiany w pojmowa­
niu budowy socjalizmu spra­
wiły, że społeczeństwo pol­
skie buduje przyszłość kraju 
z pełną świadomością celu, 
możliwości doboru środków 
i metod. Świadomość ta, wraz 
z powszechnością udziału w 
tym budownictwie, jest pod­
stawą jedynie słusznej zasa­
dy, że wkład w to wspólne 
dzieło wnieść ma prawo każ­
dy, bez względu na to, czym 
motywuje swój pozytywny sto 
sunek do władzy ludowej i 
swoje patriotyczne działanie.

Jest to zasada, przyświeca­
jąca koncepcji Frontu Jedno­
ści Narodu, w której, jak po­
wiedział W. Gomułka na III 
Plenum, „mieści się sojusz i 
współpraca partyjnych i bez­
partyjnych nad realizacją 
współnego programu, opraco­
wanego w oparciu o uchwa­
ły zjazdów i kongresów par­
tyjnych (sojuszniczych partii 
— PZPR, ŻSL i SD), szeroki 
udział bezpartyjnych działa­
czy w przedstawicielskich or­
ganach władzy (...), jako re­
prezentantów organizacji spo-

na warunki odpowiadające ży 
wotnym interesom wielkiego 
narodu niemieckiego i jego 
honorowi.

W wystąpieniach prezyden­
ta Johnsona na temat agre­
sywnych akcji lotniczych l^t 
nictwa amerykańskiego też 
na próżno szukać stwierdze­
nia; prowadzimy wojnę prze­
ciwko Wietnamowi Północne 
mu. Johnson zapewniał na­
wet, iż USA nie chcą rozsze­
rzać działań wojennych...

Lecz lotnictwo amerykań­
skie prowadzi bez wypowie­
dzenia wojny, agresywne ata 
ki przeciwko DRW. Zaś John 
son zapowiada gotowość ak­
ceptowania propozycji w spra 
wie „unormowania” stosun­
ków w tamtym rejonie, o ile 
zapewnią one rozwiązanie 
„honorowe dla USA”.

W efekcie — dla „obrony” 
honoru USA używane są w 
Wietnamie nie tylko bomb/ 
i rakiety rozpryskowe; nie 
tylko fosfor i napalm. Także 
gazy. Te ostatnie — po raz 
pierwszy od tamtych lat, kie 
dy to groźną sławę zdobył 
„cyklon B”.

Obawy 
sojuszników USA

Gwoli prawdy: poczynania 
amerykańskie w południo­
wo-wschodniej Azji wywołu­
ją coraz potężniejszą falę kry 
tyki, także u sojuszników 
USA. Rzecz jednak znamien­
na: w NRF na przykład jest 
to krytyka zgłaszana głównie

Sprzedam kredens i bu­
fet. Poznań, Kopernika 5, 
suterena. 44982g

Sprzedam okazyjnie pie­
cyk (westfalkę — kafle) 
oraz elektryczny 3.000 
Watt. Adres wskąże Biu­
ro Ogłoszeń, Grunwaldz­
ka 19 dla 45937g.

Samochody
Jawę 250 sprzedam. Po­
znań, Starołęcka 90 m. 1. 

45074g

Dnia 30 marca 1965 r. po długiej chorobie za­
kończyła swój pracowity i pełen poświęcenia 
żywot opatrzona Sakramentami św., moja droga 
siostra, szwagierka i ciocia, przeżywszy lat 63, 
śp.

Helena Marciniak
Pogrzeb odbęc?zie się w piątek, dnia 2 bm„ 

o godzinie 16 z kaplicy cmentarnej w Witkowie.

W smutku pogrążona
RODZINA

Witkowo, pow. Gniezno. 45831g——— I
Dnia 30 marca 1965 r. zmarł po krótkich, lecz 

ciężkich cierpieniach, namaszczony Olejami św., 
mój nieodżałowany mąż. nasz ukochany ojciec, 
teść i dziadek, przeżywszy lat 56, śp.

Edmund Gniot
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 2 bm„ 

o godzinie 16 na cmentarzu na Winiarach.

O tym zawiadamia strapiona 
ŻONA Z RODZINĄ

Osobnych zawiadomień nie wysyła się.
Poznań, Dobrogojskiego 20 . 45809g— I
Dnia 30 marca 1965 r. zmarł po ciężkich 

cierpieniach, opatrzony Sakramentami św., mój 
drogi mąż, nasz kochany tatuś, teść i dziadek, 
przeżywszy lat 56, śp.

Czesław Berdych
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 2 bm„ 

o godzinie 13.15 z kaplicy cmentarnej na Ju­
nikowie.

O bolesnej stracie zawiadamia

ŻONA Z DZIEĆMI
Poznań. 45888g

dlatego, że nawet wprowadzę 
nie do akcji lotnictwa amery 
kańskiego, nie gwarantuje 
(choć dodatkowo jeszcze dy­
skredytuje USA w oczach 
Azjatów) sukcesów militar­
nych. Nawet więc najbardziej 
ostry w swej krytyce, poważ 
ny tygodnik hamburski „Die 
Zeit”, uznał za wskazane 
stwierdzić w artykule zatytu­
łowanym znamiennie „Bom­
by same nie wystarczą”:

„Wybiła wielka godzina dla 
teoretyków wojny powietrz­
nej i generałów lotnictwa 
bombowego... W Niemczech 
jednak nie podziela się w peł 
ni optymizmu amerykańskich 
generałów lotnictwa bombo­
wego. W naszym kraju nie 
zapomniano, w jak małym 
stopniu działania lotnicze dru 
giej wojny światowej zdołały 
złamać morale jakiegokol­
wiek narodu”.

Dodajmy od siebie: druga 
wojna światowa wykazała, iż 
wszelki terror, nie tylko po­
wietrzny, nie jest w stanie zła 
mać i zdławić walki naro­
dów, opierających się przemo 
cy agresora. Wręcz przeciw­
nie. Zbrodnie wojenne jesz­
cze bardziej umacniają wol­
nościowy opór napadniętych 
narodów.

Nowe agresywne i ludobój­
cze poczynania militaryzmu 
amerykańskiego w Wietna­
mie okrywają go hańbą, nato 
miast nie przyniosły i nie 
przyniosą mu zwycięstw. Przy 
tym, jak zwykle — kiedy Wa 
szyngton chcąc zrealizować 
nieziszczalne cele swej zabór 
czej polityki, uprawia takty­
ko balansowania na krawę­
dzi wojny — oznaczają igra­
nie z ogniem.

MACIEJ OLSZEWSKI

Jedność celów
łecznych i zawodowych, oraz 
przedstawicieli różnych środo­
wisk i stowarzyszeń, działają­
cych w naszym kraju”.

Patriotyzm i poczucie spo­
łecznego obowiązku, pragnie­
nie służenia krajowi, budują­
cemu socjalizm — oto jedyne 
kryterium, jedyna legityma­
cja, uprawniająca każdego o- 
bywatela do „trwałego miej­
sca” w ramach Frontu Jedno­
ści Narodu. Kryterium,-które 
jest przyczyną udziału całego 
narodu w dwudziestoletnim do 
nobku kraju — i jednocześnie 
tego udziału wynikiem. Pro­
gram, nakreślony przez mark 
sistowską partię PZPR, przy­
jęły niemarksistowskie, soju­
sznicze stronnictwa — ZSL i 
SD — przyjęła niemarksistow 
ska bezpartyjna większość na 
rodu. Program partii, wyzna­
jącej światopogląd materiali- 
styczny, realizują pod kierow­
nictwem tejże partii obywa­
tele, opierający swój świato­
pogląd na przesłankach reli­
gijnych. Różnice światopoglą­
dowe nie przeszkadzają ani

Sprzedam samochód oso­
bowy „Warszawa” w do 
brym stanie. Franciszek 
Dalz, Stęszew, ul. Po­
znańska 13, tel. Stęszew 
45. 44940g

Dnia 31 marca 1965 r., przeżywszy lat 70. 
zmarła, namaszczona Olejami św., nasza uko­
chana babcia, ciocia, siostra i szwagierka, śp.

Franciszka Wierzchacz
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 3 bm., 

o godzinie 15.30 na cmentarzu parafialnym na 
Zegrzu.

O bolesnej stracie zawiadamiają
SIOSTRA Z MĘŻEM, SIOSTRZENICA Z MĘŻEM 

I DZIEĆMI
Poznań, ul. Modlińska 9, Kiszewko. 45931g

t
Dnia 30 marca 1965 r. zmarł, opatrzony Sa­

kramentami św., nasz najdroższy i nigdy nie­
zapomniany, troskliwy ojciec, teść,, dziadek 
i pradziadek, przeżywszy lat 83, śp.

Tomasz Wawrzyniak
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 3 bm., 

o godzinie 11 z domu żałoby w Wielichowie.

Stroskane DZIECI
Wielichowo, Poznań, Dzierżyńskiego 187a.

45811gf ———
Dnia 1 kwietnia 1965 r. zmarł po ciężkiej 

chorobie, opatrzony Sakramentami św./ mój 
drogi mąż, nasz kochany ojciec, brat, szwagier 
i wujek, przeżywszy lat 64. śp.

Kazimierz Piotrowski
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 3 bm., 

o godzinie 9.15 z kaplicy cmentarnej na Juni­
kowie.

W smutku pogrążeni

ŻONA, CÓRKA, ZIĘĆ I RODZINA
Poznań, Grunwaldzka 13 m. 9. 45911g

wierzącym, ani niewierzącym 
we wspólnej, codziennej, o- 
wocnej pracy nad budową so­
cjalizmu w Polsce. Doświad­
czenia dwudziestu lat potwier 
dzily tezę, że jedność ludzi 
pracy w budowie nowego u- 
stroju, jest ważniejsza od 
zgodności ich poglądów na 
sprawy pozagrobowe. Co wię­
cej, motywem patriotycznego 
działania bywają nie tylko 
przekonania polityczne, ale i, 
wśród wierzących, właśnie 
przesłanki religijne. I to nie­
raz wbrew usiłowaniom wia­
domych kół, zmierzających do 
wykorzystania religii w celu 
podważenia jedności narodu.

Rozwój sytuacji w kraju, 
przemiany w stosunkach spo­
łecznych w pierwszym dwu- 
dziesto^ciu Polski Ludowej 
dowiodły, że naród, którego 
znaczna część zalicza się do 
wierzących, może z pełnym 
przekonaniem i bez kohzji re 
ligijnego sumienia, realizować 
program wszechstronnego roz 
woju kraju.

JAROSŁAW BOKLEWSKI

Działkę 1 ha w Piątkowie 
sprzeda właściciel. Piąt­
kowo, ul. Szkolna 12.

_______ 44923g
Okazyjnie sprzedam gos­
podarstwo 3 ha z zabu­
dowaniem. światło, siła. 
Jakubowski, Rudniki, po­
czta Opalenica. 44877g

Sprzedam dom jednoro­
dzinny (3 pokojowy z 
kuchnią). Adres wskaże 
Biuro Ogłoszeń. Grun- 
waldzka 19 dla 44887g.

Sprzedam parcelę budo­
wlaną 0,56 ha, wolna 
budowa, 20 km od Po­
znania przy stacji kole­
jowej. Kwiatkowski. Po­
znań-Antoninek, ul. Lesz­
ka 28. 45017g

pw wR*oioj Ti«wi»i|
: RADIO — PROGRAM I: 7.25 Piosenka dnia; 7.45
• „Błękitna sztafeta”; 8.05 Muzyka i aktualn.; 9 Dla 
£ ki. VII „Jutro”; 9.30 Polska muzyka ludowa; 9.10 
* Dla przedszkoli „Czystość to zdrowie”; 11 Kalej- 
• doskop kulturalny; 12.45 Rolniczy kwadrans; 13 Dla 
• kl. I i II „Z piosenka jest nam wesoło”; 13.10 Kon- 
• cert solistów; 13.40 „Swojskie melodie”: li „Ślepy 
; zaułek” fragm. pow.; 15.10 Dla szkól średnich słuch. 
; pt.: „Dlaczego zostałem zoologiem’’; 16.05 „Kultura 
; pilnie poszukiwana”; IG.35 „Moje miejsce w życiu”; 
; 17.05 Muzyka; 17.15 Poradnik Językowy; 17.30 Fe- 
; licton ekonomiczny; 18.95 Konc. dnia; 19 Kurs jęz. 
i rosyjskiego; 19.15 Redaktor Bończa w Radiowej Fn- 
! cyklopedii Aktualności; 19.25 Ze wsi i o wsi: 20.35 
I Wieczór literacko - muzyczny z Pczgłrśni Szcze- 
I cinskiej; 21.45 Koncert życzeń; 23 16 „Muz nocą”. 
S WIADOMOŚCI: 5. 6, 7.’ 8, 12.G5, 15, 18, 20. 23.
! PROGRAM IT: 7.50 Piosenka dnia: 8.15 Kurs iez. 
I ang.; 8.35 „Złoty medal d'a Polski”: 8.55 Melodia 
I rozrywkowa; 9.05 Koncert dnia; 9.5o Publ. mię- 
! dzynar.; 10.30 Z życia ZSRR; 11 Muzyka operowa; 
• 11.45 „My i nasze dzieci”; 13.20 „Pochód do Da- 
• karu” fragm. pow.; 13.45 Muzyczny tydzień Poz- 
• nania; 14.30 Z problemów współczesnej wiedzy; 
; 11.45 „Błękitna sztafeta”; 15.30 „Przvgody Mikołaj- 
; ka” ode. pow.; 17.12 Wiosenne melodie; li.40 Repor- 
; taż pt.; „Nie załamaliśmy się”: 18.15 Klub Entu- 
I zjastów nowoczesności; 19.05 Muz. i aktualn.; 19.30 
; Konc. symf.; 21.43 Muz. rozrywk.; 22.05 Teatr Mło- 
; dych „Ładny współczesna” słuch.; 22.37 Muz. tan. 
* WIADOMOŚCI; 5.33, 6.30, 7.30, 8.30, 12.05 18 19, 
: 21.13. 23.50.
! TELEWIZJA: 11.55 Program szkolny dla kl. I: 
! 1G.40 Lekcja języka angielskiego; 17 Wiadomości: 
: 17.05 „Miś z okienka”; 17.20 „Zgady wanka” — gra 
; towarzyska dla młodych; 17.35 „Historia na ko- 
: nercie”; 17.45 ..Wielokropek”: 18.05 „Reportaż na 
i życzenie”: „Trudne wieczory”; 18.30 Film seryiny- 
I „Gwiazdy filmu niemego”; 19 „Po czterech latach"

•— młodzież w radach narodowych: 19 30 Dziennik 
; i dobranoc: 20 „Czym chata bogata”: 20.15 Film fab 
; pcod. CSRS „Bez aureoli”; 21.55 Dziennik plus re­

laks. Telewizja zastrzega sobie prawo do zmian.



W interesie 
fachowej obsługi 
W różnych ośrodkach oświa 

towych — szkołach, placów­
kach NOT, związkowych, sto-
warzyszeni owych innych
naszego województwa pracuje 
około 1000 aparatów projek­
cyjnych, dostosowanych do 
wyświetlania filmów o szero 
kości 16 mm. Nie wszystkie 
z nich posiadają należycie 
przygotowaną obsługę. Dla­
tego też dyrekcja Pałacu Kul 
tury w Poznaniu prowadzi 
szkolenie. Ostatnio zakończono 
kurs piątego już z kolei turnu 
su. Uczestniczyli w nich nau­
czyciele, przedstawiciele kół 
NOT, etatowi i społeczni pra 
cownicy oświatowa z różnych 
miejscowości województwa po 
znańskiego, m. in. z Kalisza, 
Ostrowa Wlkp., Konina, Piły, 
a także z Poznania.

Do końca br. zamierza się 
przeprowadzi jeszcze takie 
kursy w pięciu turnusach.

(cez)

Zjazd LOK
KROTOSZYN. 11 kwietnia br.

odbędzie się tu VII Zjazd Powia 
towy Ligi Obrony Kraju. Dele­
gaci wysłuchają sprawozdania z 
działalności Zarządu Powiatowe­
go i Komisji Rewizyjnej za ubie 
głą kadencję oraz dokonają wy­
boru nowych władz, Komisji Re­
wizyjnej i delegatów na Zjazd 
Wojewódzki LOK. (IGJ)

Bilans społecznej aktywności
Obchody XX-lceia Polsku Ludowej w Wielkopolsce posia- 

dały szczególny charakter, bowiem rok 1964 ogłoszony 
został „Rokiem Ziemi Wielkopolskiej”, co wpłynęło na 
zwiększenie zainteresowania społeczeństwa dla problemów 
naszego regionu. Do obchodów — w ramach Frontu Jedności 
Narodu — włączyły się stronnictwa polityczne (ZSL i SD) 
organizacje społeczne i młodzieżowe oraz zakłady pracy
W inauguracji obchodów (1 

marca ub. roku), na uroczy­
stej sesji aktywu komitetów 
FJN Poznania i województwa 
uczestniczył członek Biura Po 
litycznego KC PZPR, Marsza-
lek Polski Marian Spy-
chalski. Natomiast zakończe­
nie obchodów odbyło się 20 
lutego br. na uroczystej sesji 
WRŃ i RN m. Poznania oraz 
Wojewódzkiego i Poznańskie­
go Komitetu FJN z udziałem 
3,5 tys. osób. Warto przypom­
nieć, że w uroczystości zakoń­
czenia obchodów uczestniczyli 
m. in.: Marszałek Polski, Ma­
rian Spychalski, Marszałek
Związku Radzieckiego W.
Czujkcw, gen. G. Chetagurow 
oraz delegacje Brna, Charko­
wa, Cottbus i Plowdiw.

Z interesujących imprez, warto 
przypomnieć VII Zjazd Pisarzy 
Ziem Zachodnich i Północnych w 
Poznaniu, manifestację antywo­
jenną w Chełmnie n. Nerem, 
pow. Koło, połączoną z odsłonię­
ciem pomnika ku czci zamordo­
wanej przez hitlerowców ludno­
ści. 25 rocznicę wybuchu II wojny

Uwaga na buraki ru krowę!

Wcześniejsze siewy - wyższy plon
TAobra pogoda sprzyja obecnie masowemu przeprowadza- 

niu siewów nie tylko zbóż jarych, ale także buraków 
cukrowych. Rozpoczęto je już w wielkopolskich państwo­
wych gospodarstwach rolnych. Plantatorzy buraków cukro­
wych wiedzą z własnego doświadczenia, potwierdzonego zre­
sztą badaniami instytutów naukowych, że wczesny siew za­
pewnia wysokie zbiory. Buraki cukrowe potrzebują 180— 
200-dniowego okresu wegetacji, a to jest możliwe dzięki 
wcześniejszym siewom lub też późniejszym zbiorom.

Ta pierwsza ewentualność 
jest o tyle korzystniejsza, że 
nasiona dostające się do gle­
by, posiadającej więcej wil­
goci, lepiej kiełkują, a na­
stępnie po wschodach mogą 
korzystać z najsilniejs-zego 
wiosną promieniowania sło­
necznego, niezbędnego czyn­
nika dobrego wzrostu i roz­
woju każdej rośliny. Tego­
roczna wiosna zapowiada się 
pod względem nasłonecznie­
nia idealnie, ale to po pew­
nym okresie może grozić nad­
miernym wysuszeniem gleby, 
a więc jeszcze jeden argu­
ment, aby przyspieszyć siewy 
buraków cukrowych. Im prę­
dzej buraki okryją liśćmi gle­
bę, tym mniej traci ona wil­
goci, co jest niesłychanie waż

zapominać przy spiętrzeniu 
prac siewnych, jakie nastą­
piło w niektórych powiatach 
z powodu opóźnionego wy­
jazdu (na skutek niedawnych 
opadów śnieżnych) na pola.
Każdy dzień opóźnienia w 
siewach buraków cukrowych,
jak dowiedli 
zmniejsza plony 
q z ha. Tego nie 
robić na jesieni 
wykopków, gdyż

naukowcy, 
średnio o 3 
da s<ię nad- 
opóźnieniem 
w paździer-

niku dzienny przyrost plonu 
buraków, przy sprzyjającej 
pogodzie wynosi tylko 1,5 q 
z ha.

Wszystko przemawia
tom 
wem

za wcześnie j-sizym
buraków

za-
5»:e-

Bieżący tydzień
cukrowych, 
i na<stępnv

ne w okresie suszy, która
zazwyczaj w rejonach północ 
nych i zachodnio-północnych 
przypada od połowy maja do 
połowy czerwca. Silniej roz­
winięty system korzeniowy 
chroni także buraki przed 
skutkami posuchy.

Przyjmuje się, że najlepiej 
siać buraki tuż po grochu, 
pszenicy jarej i owsie, to zna­
czy w okresie, gdy tempera­
tura gleby wzrasta do 5*C 
Takie dogodne warunki ma­
my obecnie. Nie wolno o nich

muszą być maksymalnie wy­
korzystane przez rolników 

(emp)

światowej obchodzono pod 
stein: „Nigdy więcej wojny!’,. Or­
ganizatorem licznych wieców i ma

ha-

nifestacji antywojennych w miej­
scach straceń i masowej zg^ady 
był ZBoWiD. I nie tylko manife­
stacji. Wielu byłych bojowników 
o wolność narodową i społeczną, 
weteranów II wojny światowej i 
więźniów obojów koncentracyj­
nych spotykało się z młodzieżą 
szkolną i robotniczą. Wielkopol­
ska organizacja „zbowidowska” 
zorganizowała także wiele innych 
pożytecznych imprez, jak np. se­
sję popularno-naukową, poświęco 
ną udziałowi polskiej ludności cy­
wilnej w walkach o Cytadelę.

Obchody XX-lecia PRL sta­
ły się także okazją do szero­
kiego spopularyzowania na­
szego dorobku we wszystkich 
dziedzinach życia kraju i wo­
jewództwa, jak i poszczegól­
nych powiatów, miast i gro­
mad. To powiązanie proble­
matyki krajowej i terenowej 
przyczyniło się do lepszego 
spopularyzowania dorobku, a 
także — i co jest bardzo istot­
ne — zrozumienia przez sze­
roki ogół społeczeństwa, że 
interes małych nawet miej­
scowości powiązany jest z in­
teresem ogólnokrajowym.

W województwie odbyło się bli­
sko 14 tysięcy odczytów i prelek­
cji oraz spotkań z działaczami po­
litycznymi, z przedstawicielami 
Wojska Polskiego. Wzięło w nich 
udział 800 tys. osób. Ponadto od­
było się w ub. roku ponad 14 tys. 
spotkań z radnymi wszystkich 
szczebli, w których wzięło udział 
przeszło pół min. ludzi. Warto tu 
także podkreślić żywy i powszech 
ny udział młodzieży szkolnej w

ły zobowiązania produkcyjne 
wartości ok. 700 min. zł.

Wszystko to świadczy o tym, 
że społeczeństwo wojewódz­
twa cechuje obywatelska po­
stawa oraz troska o dalszy 
rozwój kraju i naszego regio­
nu. Jest to bardzo cenny 
wkład do realizacji przyszłej 
5-latki, do nowego programu 
wyborczego FJN, który obec­
nie jest przygotowywany.

TADEUSZ WYSOCKI

Hadacznlea
z. zajadami"

uf teatrze

obchodach oraz 
spotkaniach.

Duże

w dyskusji na

zainteresowanie
wzbudził II Wielkopolski Fe­
stiwal Kulturalny, który doko 
nał przeglądu dorobku twór­
ców masowego ruchu arty­
stycznego i kulturalnego w 
województwie i Poznaniu.

Godny podkreślenia jest po­
wszechny udział społeczeń­
stwa Wielkopolski w podej­
mowaniu czynów społecznych 5 
i zobowiązań produkcyjnych; I 
rok ubiegły był rekordowy I 
pod tym względem. W woje- I 
wództwie wykonano prace I 
społeczne, wartości 411 min. I 
zł, zakłady pracy zrealizowa- I

St. Kaczmarek, Wolsztyn. Mię­
dzynarodowe Targi Poznańskie 
trwać będą od 13—27 czerwca.

W. B. z pow.
(762)

‘mogileńskiego.
Podajemy adresy szkół ogrodni­
czych po VII ki: Technikum O-
grodnicze Pruszcz Gdański — 
Wojska Polskiego 3, Eielsko-Bia-

Międzynarodowe plany 
polskich piłkarzy

Liczne zbliżające się mecze międzypaństwowe i między­
narodowe wzmogły u nas w kraju w bardzo wielkim 

stopniu zainteresowanie piłką nożną. Niespodzianki 
przyniosły mecze o Puchar Polski. Rewelacją stali się III- 
ligowi Czarni z Żagania. Czy w finałowym meczu z mi­
strzem Polski — Górnikiem Zabrze również pokuszą się 
o niespodziankę?

Chórzyści tym razem... 
dyskutują

W niektórych chórach Pil­
skiego Okręgu Śpiewaczego, 
obejmującego powiaty: cho- 
dzieski, trzcianecki, złotow­
ski i miasto Piłę, odbyły się 
już doroczne zebrania spra­
wozdawczo-wyborcze, m. in 
w złotowskich zespołach śpie­
waczych „Cecylia” i „Hasło”.

W pilskiej „Halce” przy 
ZNTK ustępujący zarząd zor­
ganizował zebranie przy ma­
łej czarnej i ciastkach. Wyra­
zem troski dla rozwoju kul-

ła. Lipnicka 34, Tarnów — 
mińska 19, Powierce p-ta i 
Koło i Falenty p-ta Raszyn, 
Piaseczno (koło Warszawy).

Andrzej P., Bronisław. W

Gu- 
DOW 
pow. 
(758.
Pile

znajdują sio następujące techni­
ka: Ekonomiczne — Boh. Stalin­
gradu 26’28 (CRS „Samopomoc 
Chłopska”). Technikum Gospodar­
cze, ul. Sikorskiego 73 (Centrala 
Rolniczej Spółdzielni) i Państwo­
we Liceum Ogólnokształcące — 
ul. Wincentego Pola 11 13. (774)

Wanda R. z pow. kościańskie­
go — Trudno nam poradzić, gdyż 
nie wiemy, gdzie kupiła Pani pal 
to ortalionowe. Dobrze by było 
napisać do zakładu, w którym 
je pani nabyła: może coś zara­
dzą? (724)

tury była obecność przedsta­
wicieli kierownictwa zakładu 
i związków zawodowych. Pre 
zesem jest ponownie Wł. Kucz 
kowski. a dyrygentem A. 
Kożuszkiewicz.

Do końca miesiąca przepro 
Wadzą swe zebrania sprawo­
zdawczo-wyborcze „F.cho” 
przy pilskich ZNTK, „Harmo­
nia” w Wieleniu Północnym 
i chodzieska „Halka”.

W Pilskim Okręgu Śpie­
waczym zwiększyła się mło­
da kadra dyrygencka, przed 
kilkoma dniami objął ba­
tutę w męskim chórze 
„Echo” w Pile nauczyciel 
tutejszego Liceum Peda­
gogicznego Z. Kurkowski

(K. C.)

W POZNANIU

KWIECIEft 
2 

piałek

Franciszka

Słońce: 5.25—18.28

TEATRY

POLSKI — g. 15 „Krzyżacy”; 
NOWY — g. 19 „Niezwykły pro­
ces”; OPERA — g. 19 „Aida”; 
OPERETKA — nieczynna; MAR­
CINEK — g. 11 i 16.30 „Bajki”;

W WOJEWÓDZTWIE

KINA
CHODZIEŻ — Ceramik: nie­

czynne; Noteć: „Spojrzenie z 
okna”; CZARNKÓW: ..Ranny w 
lesie”; GNIEZNO — Lech: „Późne

gnieźnieńskim
Teatr im. Aleksandra Fredry 
w Gnieźnie pra obecnie obok 
szekspirowskiego „Wieczoru 
trzech króli" dwuaktowa sztu­
kę J. P. Sarhe'a „Ladacznica 
z zasadami" w przekładzie 
Jana Koiła. Reżyserka Krysty­
na Wydrzyńska ostro podkre­
śliła publicystyczny i agifa- 
cyjny charakter dramatu Sar- 
łrea. Usuwając w cień próbie 
małyke psychologiczna, na 
pierwszy plan wysunęła kon­
flikt społeczny. Interesująco 
pokazał maskę dobrotliwości 
i absolutne poczucie wyższo­
ści nad otoczeniem Stefan 
Drewicz w roli Senatora. An­
drzej Saar nadał Fredowi je­
dnoznaczna wymowę pewne­
go siebie i swoich racji Ame­
rykanina. Stefan Posselł dys­
kretnymi środkami naszkico­
wał sylwetkę tropionego Mu­
rzyna. Był w nim zwierzęcy 
strach, łagodność i dużo pier 
wolnej siły. Jadwiga Hodor- 
ska stworzyła autentyczna i 
pełna posłać cynicznej i za­
razem naiwnej ladacznicy. Ak 
lorka trafnie sygnalizowała 
budzenie się świadomości 
Lizzie, konsekwentnie przed­
stawiła scenę końcową: wy­
zwolenie się z presji cudzego 
spojrzenia. Przekonywająco 
poleczyła momenty charakte­
rystyczne z dramatycznymi. 
Scenografię projektowa! Stani 
sław Bykowski. Ha zdjęciu: 
Stefan Posself (Murzyn) i Jad­

wiga Hodorska (Lizzie).
(Es)

FOT. — A. Jęsmontowicz

Obecnie trwają przygotowania 
do meczu Belgia — Polska 7 bm. 
i eto pierwszego spotkania elimi­
nacyjnego do piłkarskich mi­
strzostw świata. Polska jedena­
stka spotka się w dniu 18 bm. 
z wysoko notowanymi w między­
narodowym piłkarstwie — Wło­
chami w Warszawie.

W tym sezonie 4 polskie dru­
żyny ligowe wezmą udział w Pu 
charze Intertoto. Wytypowanie 
tych zespołów nastąpi 16 maja 
na podstawie tabeli ligowej. 
Mistrz Polski będzie grał w klu­
bowym Pucharze Europy: zwy­
cięzca Pucharu Polski wystąpi w

turnieju Zdobywców Pucharu, 
Polonia Bytom uda się w pierw­
szych dniach lipca na rozgrywki 
o mistrzostwo interligi amerykan 
skiej.

Odbędzie się ponadto wiele spot 
kań z silnymi zespołami między­
narodowymi, Szombierki wyjadą 
na trzy mecze do ZSRR. Czoło­
wa drużyna ZSRR SKA Rostow 
przybędzie na trzy mecze do Pol 
ski. Górnik Zabrze zmierzy się 22 
lipca w Chorzowie z Zenitem Le 
ningrad. Polonia Bytom rozegra 
pierwszy mecz w obecnym Pu­
charze Intertoto 21 bm. w Liege 
a 29 bm. u siebie.

Czarni i Górnik 
w finale P. P.

Przeciwnikiem Czarnych 
Żagań w finale piłkarskiego 
Pucharu Polski będzie mistrz 
naszego kraju Górnik Zabrze. 
Finał Pucharu Polski rozegra­
ny zostanie 2 czerwca. Miej­
sce lego meczu ustali zarząd 
PZPN.

Warszawskie spotkanie pół­
finałowe między obrońcą Pu­
charu stołeczną Legią i Gór­
nikiem Zabrze zakończyło się 
po dogrywce zwycięstwem 
mistrza Polski 2:1 (0:0, 1:1). 
Bramki dla zwycięzców zdo­
byli: w 50 min. Szołtysik oraz 
w 92 min. Czok. Strzelcem 
jedynej, bramki dla Legii był 
Brychczy w 52 min.

Wydarzeniem bez preceden­
su w 11-letniej historii Pucha­
ru Polski jest zakwalifikowa­
nie się do finału tych rozgry­
wek, III-ligowęgo zespołu 
Czarnych z Żagania. W środę, 
w półfinale. Czarni zremiso­
wali z I-ligowym LKS 1:1 
(1:0) i po 30-minutowej do­
grywce, która nie przyniosła 
rezultatu, w wyniku szczęśli­
wego losowania awansowali 
do decydującej rozgrywki. 
Bramki strzelili: dla Czarnvcb 
— Lipiec w 31 min. dla LKS 
— Kosider w 71 min.

popołudnie”; Polonia: „Rękopis 
znaleziony w Saragossie”; GO­
STYŃ: „Wyspa tajemnicza”; JA­
ROCIN — Echo:„Echo”; Cristal: 
„Towarzysze broni”; KALISZ — 
Kosmos: „Panienka z okienka”; 
Oaza: „Jumbo”; Stylowe: „Opo­
wieść znad Donu”; Wolin ość: „Lud 
wiku, do rondla”; KĘPNO: „Źró­
dło trzech prawd”; KŁODAWA: 
„Życie prywatne”; KOŁO: „Sie­
dem narzeczonych dla siedmiu 
braci”; KONIN — Energetyk: 
„Czas rozprawy”; Górnik: „Zdra­
dziecki strzał”; KOŚCIAN: „Ham­
let” (I i II S.); KROTOSZYN: 
„Gdy przychodzi kot”; LESZNO: 
„Życie raz jeszcze”; MIĘDZY­
CHÓD: „Prawo i pięść”; NOWY 
TOMYŚL: „Dzwony na pasterkę”; 
OBORNIKI: „Music-Hall”; OS­
TRÓW — Roma: „Banda”; Słońce: 
„Barwy walki”; OSTRZESZÓW:

„Mój drugi ożenek”; PIŁA _  
Iskra: „Bunt dziewcząt”; Koral: 
„Zakochani są między nami”; 
PLESZEW: „Po latach”; RAWICZ: 
„Diabelskie sztuczki”; SŁUPCA: 
„Yokmok”; ŚREM: „Tragedia op­
tymistyczna”; ŚRODA: „Herba­
ciarnia pod księżycem”; SZAMO­
TUŁY: „Siedem narzeczonych dla 
siedmiu braci”; TRZCIANKA: 
„Sami zakochani”; TURFK: 
„Królowa Krystyna”; WOL­
SZTYN: „Chleb, milc^ć i...”: WĄ­
GROWIEC: „Szminka do ust”; 
WRZEŚNIA: „Szminka do ust”.

W POZNANIU

MUZEA

ARCHEOLOGICZNE (ul. Miel- 
żyńskiego 27/29) — g. 13—19; BRO­
NI (Stary Rynek) — g. 10—15; 
HISTORII M. POZNANIA (Stary

PZPN układa obecnie program 
spotkań na rok 1955. W maju te­
go roku będziemy grali na trzech 
frontach ze Szwecją, potem na 
4 frontach z Rumunią, w dal­
szym ciągu toczą się pertraktacje 
z Jugosławią, Węgrami, Francją i 
Holandią.

Jaki będzie międzynarodowy 
program w Poznaniu? Raczej nie 
bogaty. Z okazji Wyścigu Poko­
ju będziemy gościć na Stadionie 
im. 22 Lipca jeden z silniejszych 
zespołów zagranicznych, Lech za 
mierzą również gościć silniejszą 
drużynę. To prawie wszystko. Za 
dowolić się będziemy musieli roz 
grywkami ligi wojewódzkiej i już 
bardziej atrakcyjnymi pojedynka 
mi o wejście do II ligi. O ten 
awans ubiegać się będą dwa pier 
wsze zespoły, które w rozgryw­
kach III ligi znajdą się na czele 
tabeli.

Oto najbliższe spotkania drużyn 
ligi wojewódzkiej: 3 bm. Lech — 
Zjednoczeni, 4 bm. Energetyk — 
Włókniarz, Warta — Sokół, Dy- 
skobolia — Olimpia Poznań, Gór 
nik — Olimpia Koło, KKS Kęp­
no — Polonia Poznań i Calisia — 
Grunwald.

Druż,yny naszej ekstraklasy bę 
dą pauzowały (z uwagi na mecz 
Belgia — Polska), kontynuować 
będą walki drużyny II ligi. (x)

Ping-pongiści
na turnieju w Gnieźnie
Gniezno jest nie tylko silnym 

i ruchliwym ośrodkiem hokeja 
na trawie, lecz niewątpliwie rów 
nież w tenisie stołowym. W pier 
wszym kwartale 1965 r. odbyło 
się w Gnieźnie kilka interesu­
jących imprez, które zgromadzi­
ły dużo uczestników.

W niedzielę 4 bm. odbędzie się 
ostatni w sezonie turniej klasy­
fikacyjny dla seniorów i junio­
rów okręgu poznańskiego. Udział 
wezmą w nim zawodnicy z na­
stępujących klubów: Calisii. Pia­
sta Ostrzeszów, Polonii Chodzież, 
Stąmi’a. CKS Zduny, Stelli Gn e 
zno, Vitcovii, Sanu i Pocztow­
ca Poznań.

Po zakończeniu turnieju klasy­
fikacyjnego rozegrany zostanie 
czwórmecz o puchar Gnieźnień­
skich Zakładów Odzieżowych. 
Wystąpią w nim dwuosobowe ze­
społy obrońcy pucharu KS Sto­
mil, Polonią Chodzież Calisia ) 
gnieźnieńska Stella, (p)

Nie próżnowali w niedzielę wioś 
larze i kajakarze. Na Warcie tre­
nowali wodniacy wielu klubów. 
Na zdjęciu w wioślarskiej łodzi 
— ósemce (AZS), mamy tylko 
siedmiu zawodników (poza ster­
nikiem). Jeden nie sławił się wi­
docznie do zaprawy. Wioślarze 
przejeżdżają pod mostem im. 
Marchlewskiego. Radzimy zwró­
cić uwagę iż jest to ósemka z 

podwójnymi wiosłami.
Fot. — K. Przychodzki

• Mistrzostwo Związku Radzie 
ckiego w hokeju na lodzie po raz 
12 zdobyli reprezentanci CSKA 
Moskwa, jakkolwiek mają jesz­
cze do rozegrania 5 spotkań.

• W pierwszym finałowym spo 
tkaniu o Puchar Europy w pile? 
ręcznej kobiet zespół HG Kopm 
haga pokonał Spartakusa Buda­
peszt. 14:6.

Rynek) — godz. 9—15; INSTRU­
MENTÓW MUZYCZNYCH (Stary 
Rynek) - g. 9—J5; NARODOWE 
g- 9—(15.

RZEMIOSŁ ARTYSTYCZNYCH 
(Zamek Przemysława) — g. io_ 15.

KONCERTY
AULA U AM — g. 19.30 — V Po­

znańska Wiosna Muzyczna; dyry- 
Kent Witold Krzemieński; so­
lista — Bogdan Pietrzak — skrzy­
pce. ।

WYSTAWY
KLUB MPiK (Ratajczaka 39) _  

„Wystawa plakatu węgierskiego” 
— g. 10-20. 5

KLUB SARP (Stary Rynek 56) 
— „XIII doroczna wystawa wy­
bitnych architektów amerykań­
skich 1961” — g. 9_ 15.

SALON PTF (Paderewskiego 7) 
— „Bezingi 1964” — g. 10—19.

SALON WYSTAWOWY PAŁA­
CU KULTURY — „Malarstwo 
Van Gogha w reprodukcjach” — 
g. 10—18.

DYŻURY
SZPITAL KLINICZNY IM. PA­

WŁOWA — chirurgia, interna, o- 
kulistyka (ul. Garbary 17, telefon 
510-21).

STACJA POGOTOWIA RATUN­
KOWEGO M. POZNANIA (Ul- 
Chełmońskiego 20. telefon 544-44).

WOJEW. STACJA PR — (ul. 
Kościuszki 10?), telefon 566-66.

APTEKI: Kraszewskiego 12. 23 
Lutego 18, Dzierżyńskiego 138/1'0, 
Głogowska 72, Garbary 5?. Matej­
ki 1. — Tylko DYŻUR NOCNY; 
Rynek Śródecki 1, Główna 53, Sta- 
rołęcka 79


